WYWIADÓWKA „OD MONOLOGU DO DIALOGU”

A ten, co zgromadzenie prowadzi, tak

ma prowadzić by, wydawało się zawsze,

że nie tylko sprawnie lecz i dobrotliwie,

nie zaś po dyktatorsku, dzieło swoje

                                  spełnia

Współczesne czasy oraz szybkie zmiany dokonujące się w naszym kraju, przebudowa systemu ekonomicznego i zmiany kulturowe stawiają przed szkołą i jej wychowankami nowe zadania. Szkoła coraz więcej uwagi poświęca wychowaniu oraz sprzyja wszechstronnemu, harmonijnemu rozwojowi dziecka rozumianemu jako: połączenie wiedzy z umiejętnościami praktycznymi, kształcenie systemu wartości oraz preferowanie zdrowego stylu życia.

Zatem integrując oczekiwania uczniów, rodziców i środowiska „my nauczyciele” staramy się stworzyć szkołę atrakcyjną, nowoczesną, otwartą, bezpieczną oraz twórczą. Dlatego istotnym problemem każdego nauczyciela jest nawiązanie współpracy rodziców ze szkołą.

Rodzice są bowiem najważniejszymi wychowawcami i nauczycielami dziecka. Każdemu zatem wychowawcy-nauczycielowi powinno zależeć na tym, aby rodzice zechcieli konstruktywnie włączyć się w życie szkoły, klasy.

Niekiedy rodzice zachowują bierną postawę wobec współpracy ze szkołą. Musimy pozyskiwać rodziców do współpracy ze szkołą. Musimy pozyskiwać rodziców do współpracy w wychowaniu i kształceniu, zdobyć ich przyjaźń.

Jak nawiązać współpracę z rodzicem, który ciągle neguje wszelkie postawy i działania nauczycielskie ?

Myślę, że zawsze należy szukać i znaleźć porozumienie, zdobywać zaufanie rodziców. Dobra współpraca szkoły z rodzicami spowoduje wsparcie wysiłków nauczycieli przez dom i doprowadzi do trwałych szkolnych i życiowych sukcesów. Aby dialog z rodzicami przyniósł wymierne korzyści, musi być prowadzony w miłej i życzliwej atmosferze. Atmosfera spotkań zależy głównie od postawy nauczyciela. Rodzice powinni być przekonani, że ich głosy, uwagi, opinie czy sugestie brane są pod uwagę, że są oni współodpowiedzialni za sukcesy bądź niepowodzenia szkolne ich dzieci.

My nauczyciele musimy chcieć i umieć nawiązywać dobre kontakty z rodzicami. Myślę, że wzajemne pozytywne relacje będą wtedy, gdy działania nasze będą przeźroczyste, czytelne dla rodziców, gdy zaangażujemy ich w działanie szkoły i w życie klasy.

Myślę, że ważną rolę w nawiązywaniu dialogu może odegrać dyrekcja szkoły, rada rodziców czy pedagog szkolny. Zdarza się, że rodzice nie chcą wyrazić wprost swoich poglądów obawiając się reakcji ze strony nauczycieli.

Uważam, że należy jednak ich przekonać do szczerych wypowiedzi i dialogu z nauczycielem bądź wychowawcą.

Komunikacja interpersonalna pomiędzy nauczycielami i rodzicami realizuje się głównie w kontaktach indywidualnych i spotkaniach zbiorowych.

Niewątpliwie najczęściej spotykaną formą w kontaktach z rodzicami jest wywiadówka. Wywiadówka jest ważnym wydarzeniem w życiu klasy, dlatego powinna być przez wychowawcę dobrze przemyślana i przygotowana. Wywiadówka powinna rozpocząć się od stworzenia miłej atmosfery i omówienia przyjemnych rzeczy, które miały miejsce w klasie. Możemy skorzystać z pomocy pedagoga, psychologa, lekarza.

Właściwą część wywiadówki rozpoczynamy od podania informacji o osiągnięciach klasy bądź o kłopotach. Przyjemnie jest usłyszeć publicznie, że dziecko uczy się i zachowuje bez zarzutu. Obserwując z wieloletniego doświadczenia większość rodziców słysząc negatywnie uwagi na temat swojego dziecka stwarza  barierę gdyż jego oczekiwania były inne.

Spotkaniom z rodzicami powinna towarzyszyć życzliwość i dyskrecja. Wszelkie drażliwe sprawy dotyczące konkretnego ucznia należy poruszać w rozmowie „w cztery oczy”. Szczerze należy mówić rodzicom rodzicom  co nas niepokoi w zachowaniu czy nauce. Za wszelką cenę doprowadzić do dialogu w eliminowaniu przyczyn niepowodzeń ucznia. W rozmowach należy podkreślić nawet drobne osiągnięcia, bo dla rodziców ich dziecko jest najważniejsze. Należy dlatego dużo wiedzieć o każdym uczniu: co lubi robić poza szkołą, czym się interesuje, czego boi, a co go cieszy, znać jego warunki domowe. 

Ja bardzo lubię rozmowy indywidualne, ponieważ wpływają one na poczucie odpowiedzialności rodziców za wychowanie i edukację swoich dzieci, Brak wspólnej płaszczyzny wychowawczej dotyczącej zasad i wartości doprowadzić może do rozłamu, braku porozumienia nauczyciela i rodzica w procesie wychowawczym i dydaktycznym. Można zasugerować rodzicom rozwiązanie problemu np.: zbadanie dziecka w poradni, czy też rozmowę z pedagogiem szkolnym lub psychologiem.

W czasie rozmów pamiętajmy, aby dyskutować wspólnie nad problemem wychowawczym i wspólnie ustalić program działania. Sądzę, że rodzice nabiorą przekonania, iż zależy nam na stworzeniu odpowiedniej płaszczyzny porozumienia. Korzysta również na tym nauczyciel, który w rodzicu będzie miał partnera z jednakowymi prawami i obowiązkami oraz zbuduje się wspólne zaufanie, akceptacja i rzetelna informacja powiązana z aktywnością obu stron, pozwoli nawiązać szczery dialog z rodzicami. Współpracować z rodzicami w moim przekonaniu znaczy bardzo wiele ponieważ dzieląc się doświadczeniami, wyrażając swoje opinie stajemy się partnerami wspólnego działania i podejmowania decyzji. Uważam, że pozytywne zmiany w dziedzinie wychowania i nauczania nie są możliwe bez naszej współpracy z rodzicami, wymiany poglądów, spostrzeżeń i uwag-dialogów.

Drogi rodzicu, odsuń uprzedzenia i niechęć, a spróbuj nawiązać dialog z nauczycielem. Zapamiętaj, że oboje jesteśmy po stronie dziecka.

Główne przyczyny niechęci rodziców do szkoły i dialogu z nauczycielami

- Zła organizacja spotkań z rodzicami.

- Atmosfera zebrań, na których mówi się głównie o złych ocenach i o tym co złego dzieje się w szkole i w klasie.

- Brak dyskrecji, życzliwości i wyrozumiałości w kontaktach z nauczycielami.

- Obawa przed negatywną oceną dziecka i własnego postępowania.

- Obrona przed trudną sytuacją (bo czego dobrego lub interesującego może dowiedzieć się na spotkaniu z nauczycielem lub podczas zebrania w szkole).

- Brak partnerstwa między rodzicem, uczniem i nauczycielem.

- Obawa przed dodatkowymi obowiązkami związanymi z edukacją dziecka.

- Brak czasu i chęci do kontaktów z nauczycielami.

- Brak zainteresowania własnym dzieckiem.

- Poczucie winy (że nie zrobili wszystkiego co powinno się zrobić dla dobra dziecka).

